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P R Z E G L Ą D .

Monarchya Anstryacka. —  Anglia. —  Francya. —  W ło c h y .  —  
Niemce. —  T u rcya .  —  Indye w schodnie.  —  W iad om ości  handlowe.

Monarchya Anstryacka.
R z e c z  u r z ę d o w a .

L w ó w , 20. grudni a. Na założenie szkoły .trywialnej 
w Chodaczkowie małym, obwodu Tarnopolskiego, obowiazała 
się ta gmina w połączeniu z gminą Konstantynówki dawać 
roczną składko w gotówce 137r. 5k. m. k ., a w naturałiach 
47 korcy 29 garncy twardego zboża, następnie 12 kóp i 
55 okłotów żytniej słomy na opał namienionej szkoły. Tam­
tejszy g. k. proboszcz Ii. Czyrowski przez czas jeg o  urzędowania 
w tern miejscu rocznic 6r. a tamtejsi mieszkańcy Izraelici: 
Gerson Kleinberg rocznic 3r., Hersch Kleinberg rocznie Ir. 
3 0k ., Selig Brandes rocznie lr .30k r., Schmelka Katz ro­
cznie lr . i Moszko Kleinberg l r . , nakoniec mieszkaniec 
z Konstantynówki Selig Wiśniak rocznie 3r. m. k. przez czas 
ich pobytu w tern miejscu.

Ponieważ przez te znaczne składki i deklaracyę rze­
czonych gm in , że także chcą się postarać o umieszczenie 
szkoły, może zaraz być zaprowadzoną w Chodaczkowie ma­
łym szkolna nauka, przeto wydaje się w tej mierze stoso­
wne rozporządzenie i oświadcza się niniejszem wszystkim 
tym , którzy się przyłożyli do powyższego pożytecznego za­
miaru , publiczna podzięka rządu.

L w ó w ,  27. grudnia. Dnia 1. grudnia b, r. wylosowa­
no seryę B. banknotów po 10. kr.

Każdy literą B. oznaczony banknot na 10 kr. może 
być wymieniany na żądanie właściciela od 1. stycznia 1850 
w przeciągu dwóch miesięcy na dziesięć krajcarów w sre­
brnej i miedzianej zdawkowej m onecie, tak w wyznaczonym 
na to oddziale rządowej kasy centralnej w W iedniu, jako 
też we wszystkich kasach poborczych na prowincyaeh, lecz 
i po upływie tych dwóch miesięcy będzie nadal przyjmowa­
ny wc wszystkich kasach publicznych zamiast gotówki.

S p r a w y  k r a j o w e .
(Wiadomości bieżące z Wiednia.)

i W i e d C H . 27 .  grudnia. A rcyksiążę  J ó z e f  od jech a ł  w czora j  
do Berna.

—  L ord  P onsonby w y jech a ł  26 .  b. m. na kilka dni do Berlina,
—  Z  rozporządzenia  ministerstwa handlu niebędą nadal nawet 

w dyrekcyach  p o cz to w y ch  przyjm ow ani praktykanci bezpłatni.
—  P rze d w czo ra j  by ła  u dw oru  wielka uczta na 3 6  nakryć.
—  W  św ięto  B o ż e g o  narodzenia odprawiał nabożeństw o w  ka­

plicy  nadw ornej prymas królestwa w ęgiersk iego  p rzy  świetnej a s y -  
stencyi.

—  R-edukcya batalionów re ze rw o w ych  rozpoczn ie  się w  sty­
czniu 1 8 5 0 ;  tylko rezerw y  korpusu armii w  Czechach pozostaną aż 
do dalszych rozp orządzeń  w  dawniejszym stanie. Arcyksiążę A lbrecht 
ma w k rótce  w y jech ać  nad granicę  dla przejrzenia ustaw ionego  tam 
korpusu armii.

■—  P rzysz ła  konfereneya ministeryalna odbędzie  się 2 .  stycznia.
—  Z  przypadających  na W ę g r y  p u łk ów  żandarmeryi dw a ju ż  

zupełnie są utw orzone i pełnią ju ż  służbę w różnych  oko licach  kraju.
—  Kilku nauczycieli elementarnych w  Czechach zaniosło  pety-  

cyę  do ministerstwa ośw iecen ia ,  w  której wystawiają p otrzebę  pole ­
pszenia stanu nauczycieli^ s z k ó ł  wiejskich.

—  Z  rozporządzenia  m m isteryalnego mają nowe polityczne  wła­
dze administracyjne w / y r o lu  i V orar lbergu  z dniem 2gim stycznia 
1 8 5 0  r o z p o c z ą ć  czyn n ość  s w o ją ,  gubernium z a ś ,  urzęda cyrkularne 
i sądy kra jow e  mają w tymże samym dniu zawiesić  urzędowanie 
sw oje  ja k o  władze polityczne.

—  Mianowany komendantem w ojskow ym  w  Medyolanie a gu ­
bernatorem  cywilnym w Lom bardy  i F e ldm arsza łek - le jtn an t  książę 
Sch w a rzen b erg  K arol,  od jech a ł w czora j  dla objęcia  posady  sw ej do 
Medyolanu.

—  Brygada jen. m ajora Steininger , stanowiąca dotąd c zę ś ć  za ­
ło g i  tutejszej, odjechała dziś w  skutek otrzym anego rozkazu  p o c ią ­
giem kolei pó łn ocne j  dla wzmocnienia korpusu armii w  Czechach.

—  Przepisane dla urzędników  uniformy mają także w  W ę g rze h  
bez  żadnej .odmiany i z zatrzymaniem szpady b y ć  zaprow adzone.

-—  Dziś w n o cy  postrze lił  śmiertelnie sto jący  u Józefinum na 
straży żo łn ierz  jak iegoś  słuchacza chirnrg ii ,  ponieważ na trzykrotne  
zawołanie się n ie o d e z w a ł , a w  chw ili ,  gdy  straż dała o g n ia ,  obelgą 
je j  odpowiedział.

—  Z  dniem 9. stycznia 1 8 5 0  ro zp o cz n ie  Dr, W icen ty  W a n io -  
rek w c . k. akademii T erezyaask ie j  pre lekcye  w  zaw odzie  filozofii 
prawa podług  systemu Hegla. Dla zw olenników  filozofii heglow skie j 
będzie w iadom ość  ta pewnie bardzo  pożądaną. ( L i d . )

(Jednostajność wagi ma być zaprowadzona dla jednostajności Oclenia nowej 
taryfy, — Mianowania.)

W i e d e ń ,  2 7 g o  grudnia. Austryacka kom isya c ło w a  z a p ro ­
ponowała dla jed nosta jności  oclenia n ow ej taryfy , je d n osta jn ość  
wagi. W  skutek tego  ma b y ć  przyjm ow ana ja k o  jed n os ta jn ość  c ła  
przy w y w o z ie ,  zewnętrzna waga s p o r c o ,  a w  przyw oz ie  i tranzyto , 
waga netto. W y ją tk i  p rzyzw olon e  są ty lko w  tych  przedm iotach , 
w  których  oznaczenie  wagi w porównaniu  z  liczbą sztuk np. b y d ł a , 
w odnych  statków i t. d. sprawiałoby wielkie trudności .  W  c łach  tran­
zy to w y ch  należy to w a r  deklarować ściśle w ed ług  uominacyi i rozm ia­
rów  taryfy c ła ' p r zy w o zo w e g o .  W  miarę w iększe j lub mniejszej 
c ienkości towaru ja k o w e g o  gatunku, nastąpi stopniowanie c ł a ,  przeto  
ochronne c ło  postanowione będzie  w ięce j  w edług  w artośc i  materyi i 
o b rócon e j  na nią roboty ,  niż w ed łu g  w artośc i  materyału. Dalsza p r o -  
p ozycya  kom isyi zmierza do t e g o , by dla nowej taryfy  w zięto  za 
zasadę wagę m etryczną ,  to je s t  cetnar związku c ł o w e g o , g d yż  p rze z -  
tn znacznie u łatwionoby handel za granicę państwa z  c łow y m  zw ią­
zkiem i z Szw a jcaryą ,  W  p ierw szych  latach należy zew szech  miar 
przyzw oeió  deklaracyę w edług  zw ycza jnej dotychczas  w ag i ,  a w ed ług  
tego  należy także c ło  w  taryfie wymienić.

W łaśn ie  dowiadujemy s ię ,  że p. E m in ger ,  radzca ministeryalny 
w ministerstwie spraw wewnętrznych  zosta ł  mianowany namiestnikiem 
niższej Austry i,  a Dr. B u rger  jeneralny prokurator  w  T r y e ś c ie  na­
miestnikiem Styryi.

(Publiczna uroczysta publikacya lconstytucyi z d. 4. marca.)

P E S Z T ,  26 .  grudnia. Dziś rano od p ó ł  do  dziewiątej do p ó ł  do  
dziesiątej odbyła  się w  wielkiej sali P esz tyńsk iego  ratusza publiczna 
u roczysta  publikacya konstytucyi austryackiego  cesarstwa. D ystryk to ­
wy nadkomisarz Szent-Ivanyi dla s łabości zdrow ia  n iemógł b y ć  obe ­
cny na tym akcie , dla tego na czele wielkiej u roczys toś c i  dzisiejszej 
urzędow ał burmistrz i c. k. radzca  K oller .  Miał m ow ę , w której ten 
wielki cesarsk i  dar należycie o cen ił  i w  całem świetle w ykazał w szy ­
stkie dobrodzie jstw a  zasadniczej ustawy państw a, na której s p o c z y ­
w ać  ma p rzysz łe  szczęście  ży ją cych  w zgodz ie  i jed ności  ludów A u ­
stryi,  P o czem  odczytano  konstytucyę najprzód w w ęgiersk im , a p o ­
tem w niemieckim języku . G dy  później chciano odczytać  z kolei 
także tłumaczenie s ławiańskie, odezw ały  się zewsząd g ł o s y ,  że n ie-  
p o trze b a ,  g d y ż  całe  zgrom adzenie  jest  ju ż  dokładnie i dostatecznie 
zawiadomione. Przeto  zaniechano tr zec iego  odczytan ia ,  p oczem  po­
w szechną aklainacyą oznajmiono życzen ie  o b ra ć  depntacyę z grona 
obecnych  h on oracyorów , któraby  na posłuchanin  u naczelnego k om en ­
danta armii w ynurzyła  od miasta Pesztu  uczucia podzięki dla przed ­
łożen ia  ich Najjaśniejszemu C esarzow i i K ró low i .  W  tym celu  mia­
nowano piętnastu c z ło n k ó w  z burm istrzem  K oller  na czele. W  tej 
ch w il i , o jedenastej przed  południem zaintonowano w  miejskim k o ­
ściele parafialnym po łą czon e  z dzisie jszym aktem Tedeum . O trzecie j  
z południa będ z ie  u Feldzeugmeistra w ielka uczta,

(Kurs wićdeński z 27. grudnia.)

Obligacye długu państwa 5 %  —  9 5 % ;  4 % %  —  8 3 % .  4 %
—  7 4 % ;  2 % %  —  4 9 % .  A k c y e  bank. 11 8 0 ,  L o s y  z 1 8 3 4  r — 1 7 6 % ,  
z 1 8 3 9  r. —  1 0 8 % .  A k c y e  kole i pó łno .  1 0 9 % .

Anglia.
(Królowa z rodziną z Windsor. — Przypadek księcia W ales.)

L o n d y n , 22 .  grudnia. K r ó l o w a , książę A lbert  i d w ór  k r ó ­
lew ski opuścili dziś Osborne i udali się do W in dsor .  —  Dziennik 
„B ru k s  H era ld“  don os i :  że  m łody  książę W ales  przed  kilkoma dnia­
mi omało życia  niepostradał. Na w yprawionem  bow iem  temi dniami 
polowaniu zastrzelił k toś ptaka właśnie w t e d y ,  gdy  lord Canning 
mierzy ł do za ją ca ;  książę z  dziecięcej n ieśw iadom ości pośpieszył na­
tychmiast podnieść zabitego ptaka i znalazł się przezto  w s a m e j linii 
strzału lorda Canning. N a szczęśc ie  spostrzeg ł  pułkownik G rey  
w  sam czas g ro żą ce  n iebezp ieczeństw o , przypadł w ięc co  prędzej 
do dziecięc ia  i  zasłon ił  j e  własną o s o b ą ,  w  tejże samej chwili pra­
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w ie  padł strzał lorda Canning’ , le cz  tak s z częś l iw ie ,  ż c  niezraiiił 
w ca le  pu łk ow n ik a ,  g d yż  ziarna śrutu , których  ja k  m ów ią ,  b y ło  20 , 
n iezdoła ły  przebić  się przez  gruby surdut j e g o .  B ez  tej zasłony  je g o  
b y ły b y  niezawodnie ugodzi ły  m łodego  księcia w g ło w ę .  Można so ­
bie w y o b ra z ić ,  jak i przestrach  opanow ał w szystk ich  przytom nych  a 
szczególn ie  k r ó lo w e ,  zanim się przykonano, że  się n iew ydarzy ło  nie­
sz czę śc ie  żadne. L o rd  Canning z a ś ,  za ledwie strzał je g o  się r o z ­
l e g ł ,  upadł bez  z m ys łó w  na ziemie. (Z d a je  s ię ,  że  douiesienie to
0 n iebezp ieczeństw ie ż j 'c ia  m łod ego  księcia ,  je s t  cośk o lw iek  p rze -  
sadzon em .)  (D .  R . )

(Kwestya o protektoracie A*\;3ii nsd wybrzeżem Mosquito i o granicach
kraju ™caragua.)

Londyn, 18. grudnia. K westya sporna pom iędzy  Anglią i Sta­
nami z jednoczonem i z pow od u  zapro jektow anego  kanałn w  Nicaragua 
stała się teraz daleko w ażniejszą dla nas po  zebraniu się kongresu. 
Naturalnie ohawiają się w szy scy  t e g o ,  aby Anglia p rzy  w ygórow anej 
zanadto zasadzie A m e ry k a n ó w ,  że „A m eryk a  tylko dla Am erykanów  
iśtnieje“ , niezostała usuniętą od zysku  nastręcza jącego się z tej nowej 
ko le i  w o d n e j ,  lub też  przynajmniej, aby n ieograniczono używania je j  
ze  strony Anglii warunkami niekorzystnemi. Aby przeto zapobiedz 
uszczupleniu in teresów  kom ercyalnych  z tej strony i nadać im nie­
ja k o  pew ny  punkt oparc ia ,  w y toczon ą  zostanie na kongresie  tym 
kwestya o protektoracie  Anglii nad w ybrzeżem  Mosquito i o grani- 
nach krainy Nicaragua. W zg lęd em  tych  obu punktów bowiem za­
chodzą w samej Anglii nawet ja k  najrozmaitsze zdania. T o  co  niektórzy 
tw ierdzą o rzece  San Jnan, ja k o b y  zacząw szy  od  M achnca Rapid ok o ło  
3 0  mil poniżej j e z io ra  N icaragua, aż do ujścia sw ego należała do 
królestwa M o sq u ito , i co przed 3 lata nawet konzul angielski w 
piśmie swem do dyrektora  „am erykańskiego  tow arzystw a kanałów “  
u trzym yw ał ,  nazywa dziennik „ T im e s “  tylko czys to  dow olnem  ozna­
czeniem g ra n ic ,  których  nikt inny nieuznał o p r ó cz  lorda Palmerston
1 w łasnego  ich tw órcy .  Co się zaś ty c zy  protektoratu  angielskiego 
nad królem w  Mosquito , uważa g o  „ T im e s “  w  skutek traktatu z I ły -  
szpanią w  roku  1 7 8 6  za nieważny. Przeciwnie  zn ów  sądzi dziennik 
„ G lo b e “  , ż c  po upadku panowania Iłyszpariskiego w  tym kraju w o l­
no by ło  Anglii odnow ić  każd ego  czasu dawny stosunek swój do 
w ybrzeża  Mosquito, i że  Anglia istotnie nawet to uczyniła. Zaw arty  
zaś pom iędzy pełnomocnikiem Stanów  z jednoczon ych  i ciemnym a 
zarozumiałym rządem w  Nicaragua traktat je s t  tego  rodzaju, że  rząd 
Stanów  z jedn oczon ych  w  żaden sposób  na niego p rzyz w o lić  nie może. 
Czyli  i kongres dzisie jszy  tego  samego będzie zdania, to  się w k ró t ­
ce  okaże.

T ym czasem  robi „T im e s  n ad z ie ję , że obaw y angielskie w  tej 
m ierze  okaża się całkiem bezasadnemi: „ P o s e ł  amerykański w L o n ­
dynie (pow iad a  tenże dziennik) w yraz i ł  się przed kilkoma dniami 
praw dziw ie  ja k o  mąż światły i ja k o  zastępca św iatłego rządu , o -  
św iadczając  dobitn ie ,  że gabinet W ashingtoński niema w tej sprawie 
wcale  w yłącznych  k orzyśc i  na ce lu ;  a choc iaż  tutaj równie jak  i w 
Stanach z jednoczon ych  znajduje się m oże  także  klasa lu dz i ,  która w 
p odobnych  sprawach szuka zawsze tylko przedm iotu  do zawiści i 
sp o ró w ,  przecież  m ożem y ośw ia d czyć  z pewnością , że pom iędzy  w iel-  
k iem i interesami Anglii i Am eryki w istocie żadna sp rzeczn ość  nie- 
za ch o d z i .££ (D .  R . )

Francya.
(Posiedzenie zgromadzenia narodowego z dnia 21. i 22. grudnia.)
P a ry ż . Na posiedzeniu p raw od aw czego  zgrom adzenia  dnia 

21. grudnia zezw o lo n o  najprzód na p r o p o z y cy ę  pana Laussat tym­
czasow y  kred yt  5 0 0 .0 0 0  f ra n k ó w ,  w miejsce żądanych przez  rząd 
1 .1 5 0 .0 0 0  fr. na w yp łacen ie  zezw o lon ych  przez  Francyę  oryentalnej 
repnblice  M ontewideo snbsydyów . P oczem  r o zp o cz ę to  uznane za na­
g łe  rozpoznan ie  żądanych przez  ministra finansów trzech  p ro w izo ­
ry czn y ch  dwunastych części.  Sauteyra i Lamarque ganili, że tak 
ła tw o  przyzw ala  się rządow i finansowe w ota  zaufania, i że  ministe- 
rynm takie wnioski do ustawy przedkłada w  ostatnim momencie, aby 
zaraz nagłość  onych do łą cz yć .  Jeżeli ten system potrwa d łu że j ,  
natenczas niebędzie można żadnego  śc is łe go  rozpoznania przedsię­
w ziąć .  W n iosek  pana S a u teyra ,  by  zamiast t r z e c h ,  ty lko  dwie 
dwunastych częśc i  pozw olić ,  odrzucon o ,  a na rząd ow y  wniosek p rz y ­
zw olono  4 5 3  g łosami przeciw  158  , tak iż etat w ydatków  na pier­
w sz y  kwartał 1 8 5 0  je s t  pok ryty .  Nastąpiła dyskusya nad wnicskiem 
do  ustawy o obiegu papierów banku francuskiego, k tórego  to wniosku 
jed en  tylko artykuł postanawia 5 2 5  m ilionów ja k o  największą ilość 
m ających b y ć  wydanemi p rzez  bank ba n k n otów , która dotychczas  
na 4 2 5  milionów ograniczoną była. Neuville powstaje  na ten w nio­
s e k , który  mu się n iebezp iecznym  z d a je ,  bo  upatruje w nim p oczą ­
tek  pieniędzy papierowych . W o ło s k i  stara się ścis łemi dowodami 
p rze k o n a ć  zg ro m a d z e n ie , że  ten w niosek  mieści w sobie wszelkie 
warunki' p otrzeby  i pożytku. N iek tórzy  m ó w cy  npatrują w dalszym 
ciągu p rzym usow ego  procentu z ograniczeniem wydawania banknotów, 
p ie rw szy  k ro k  do asygnatów. W s z e la k o  L e o n  Fanchcr  utrzym y­
w a ł ,  że  w teraźniejszym stanie publicznego  k re d ytu ,  gdy  niemal 
1 0 0 0  milionów waluty handlowej zniknęło z o b iegu ,  je s t  konieczną 
potrzebą  r o zsze r zy ć  obieg  banknotów , i nie sądził , aby ju ż  teraz za 
je d o y m  razem można znieść procent przym usow y.  Dyskusyę o d ło ­
ż o n o  na dzień następny. Desmousseanx de Givre zapytnje ministe- 
ryu m  względem  pew nego  artykułu w dzisiejszym Monitorze. Inter- 
pelacvę w yzn aczon o  na poniedziałek i, o p ó ł  do siódmej zamknięto po­
siedzenie.

Na posiedzeniu  dnia 2 2 g o  grudnia to cz o n o  dalej przerwaną w 
dniu poprzednim  dyskusyę nad pow iększeniem  emisyi bank n otów , j e ­

dnakże nie postanow iono nic w ażnego .  N iektóre  wnioski c z ło n k ó w  
lewej strony  zm ierzające do t e g o ,  by  p ozw olić  bankowi w ydawać 
banknoty także niżej 10 0  franków  (n a jm n ie jsze ,  jakie dotychczas 
k rą żą ) ,  od rzu con o ,  a potem przy jęto  w odmienionym składzie z a p ro -  
ponowaaną przez  rząd ustawę, którą upoważniono bank do ro zsz e r ze ­
nia emisyi sw ych  banknotów  na 5 2 5  milionów. Z  dziennego porząd­
ku nastąpiła potem dyskusya nad wnioskiem rządu ,  w edług  którego  
w legii cudzoz iem skie j ma być  uform owany czwarty  batalion , dla 
przy jęcia  m łodych  ludzi,  k tórzy  z pow odu  Zwiniętej w dniu 1. s ty c z ­
nia 1 8 5 0  paryskiej ruchom ej gwardyi je s z c z e  dalej chcą służyć . P iotr  
Bonaparte ,  k tóry  b y ł  majorem w  legii cudzoziemskiej p r o p o n u je ,  by  
po lepszono położenie  żo łn ierzy  legii cudzoz iem sk ie j ,  nim się postawi 
z nimi na równi m łodych  żo łn ierzy  gwardyi rnchom ej , która ok o ło  
o jczy zn y  p o ło ż y ła  zasługi. Utrzymuje o n ,  że  po łożenie  żo łn ierzy  
legii cudzoziem skiej nie bardzo zgadza się z prawiedliwością i wspa­
niałomyślnością francuskiego narodu i dla tego niesłuszny je s t  zamiar 
względem  tych  m łod ych  lu d z i ,  k tórych  krwią z b ro czo n y ch  i łach­
manami okrytych  w  dniach c z e rw c o w y ch  w narodowein zgrom adze­
niu ściskano. Bonaparte zarzuca ministeryum, że tylko dla tego 
chce  m łodych  ruchom ych  gw ardz istów  ubrać  w  kamasze legii cu d zo ­
z iem skie j ,  bo  nie można im p rzebaczyć  rew olu cy jnego  ich początku. 
Minister w ojny  d’ Haulpoul zbija to  zdanie i w zaproponowanein przez 
rząd rozporządzeniu  upatruje racze j słuszny wzgląd dla gw ardz istów  
ruchom ych. S p raw ozd aw ca  w yd z ia łu ,  jen era ł  Bedeau ośw iadczy ł  się 
przeciw  pro jektow i ministeryalnemu, b y  nie k rz yw d z ić  będących  ju ż  
dawno w  legii cudzoziem skiej żo łn ierzy .  Ż ą d a , aby z miuisteryal- 
nego projektu ty lko  ten zatrzymano , w ed ług  k tóregoby  żo łn ierzom  
gw ardy i ruchom ej do tych czasow o  słnżbę policzono za służbę w  armii 
stojącej, g d y ż  p rop ozy cy a  pewnego cz łon ka  narodow ego  zgrom adzenia 
zawiera resztę  k o r z y ś c i , które im udzielone być  mają. P odczas  gdy  
ognistą pochwałą okryw a postępow anie gw ardy i ruchom ej w dniach 
c z e r w c o w y c h ,  odzyw a się g ło s  z lewej s t r o n y :  „C ałk iem  ja k  Gni- 
n a r d !“  (k tó r y  teraz siedzi uwięziony  w cytadeli Doullens).  Bedeau 
ośw iadcza ,  żc  Guinard , pu łkow nik legionu artyleryi paryzkiej gw a r ­
dyi narodowej w alczy ł  dzielnie 23 . c zerw ca  i w dniach następnych, 
ale to  nie należy do rze czy .  P o  długich i zawiłych r o z p ra w a c h , 
które  niezawierały nie w ażnego ,  o d ro cz o n o  dyskusyę na poniedziałek 
i zamknięto posiedzenie.

(Posiedzenie zgromadzenia narodowego z dnia 24. grudnia.)

P a r y i ,  24. grudnia. Na dzisiejszem posiedzeniu zg rom adze­
nia n arod ow ego  to cz y ła  się dalsza dyskusya nad utworzeniem  czw ar­
tego batalionu w  p ierwszym pułku legii cudzoziemskiej dla nmie- 
szczenia częśc i gwardyi ruchom ej. Jenerał L e  b r e t o n  w niósł  p ro p o ­
zy cy ę ,  aby szóste  bataliony gwardyi ruchom ej zatrzymano aż do 31 . 
grudnia 1850 . Jenerał A r t a s  za leci ł  form owanie korpusu wolnych 
strzelców'. Obadwa te wnioski odesłano do komisyi. Dep. L a g r a n -  
g  e interpelował względem rannych podczas  rew olucyi  lutowej. Z  p o ­
wodu kilku uwag z prawej strony staje się posiedzenie coko lw iek  
burzliwe. Dep. Lagrange sławi zasługi rannych w  czasie powstania 
lutow7e g o , które  położyli  dla Francyi. Dep. E s t a n c e l i n  są d z i ,  iz 
Francya nieprzyjęta rew olucyi  z okrzykiem  r a d o śc i ,  lecz  że ją  tylko 
powitała. B a r o c h e ,  w ice p re zy d n ją c y , w zyw a pana Estancelin do 
p o r z ą d k u ,  pon iew aż niema g łosu . Dep. S e g u r  d’ A g u e s s e a u  o -  
św iadcza ,  iż  Francya z okrzykiem  radości  powitała repnbublikę z 4. 
maja , nie zaś repnblikę z 24 .  lutego. Z a łożyc ie lam i rew olu cyi  luto­
wej są bohaterow ie majowi i insurgenci c ze rw co w i.  T y lk o  w o jsk o ­
w y m ,  k tórzy  24 . lutego w  obronie porządku stanęli, należy się w y ­
nagrodzenie. Dep, L a g r a n g e  m ówi o zdarzeniach na Belle -Isle .—  
P o  dłuższej debacie nad tym przedmiotem przech odz i  izba do porząd­
ku dziennego. P o  dysknsyi nad in ierpelacyą pana D e s m o u s s e a u x  
d c  G i v r e  nastepnje interpelacya pana Lagrange. M i n i s t e r  ob ie -  
cnje dać wyjaśnienia przy  pro jekc ie  u staw y,  który  w k rótce  przed ­
ł o ż y  , żądając kredytu na w ykończenie  grobu  Napoleona.

Włochy.
(Mowa od tronu przy zagajeniu.)

Turyn, 20 . grudnia. Dziś zagaił król W ik t o r  Emanuel osob i­
ście  izby  następującą m ową od tron u :  M ości P an o w ie !  P rzyczyn y ,
które mnie sp ow od ow ały  rozw iązać  parlament, i po  odwołaniu się do 
ludu zw o łać  n ow e izby, niepowinny nas odstraszać. Z a  ich pom ocą  
przeszliśm y s z k o ł ę , w której jedynie  obeznać  się można z życiem  
politycznem. P oda ły  one sp osobn ość  do szlachetnego przykładu  istnie­
ją ce g o  między ludem a monarchą. P od a ły  one ludowi sp osobn ość  do 
dania dowodu, iż zdolny  je s t  w7spierać sw oje  instytucye polityezne, i 
że je s t  godzien  swojej wolności.  P ołożen ie  nasze, które  przed  c z te r -  
ma miesiącami nazwałem trudnem, w  niczem się niezmieniło. Stosunki 
nasze z zagranicznemi mocarstwami w zię ły  pomyślniejszy obrót ,  kre­
dyt nasz się ustalił; atoli najważniejsze kwestye tak kra jow e ja k  za­
graniczne nie są je s z c z e  rozstrzygnięte . G dyby  ta niepewność nasze­
g o  położenia  je s z c z e  dłużej trw ać miała, zn iszczy łaby  naszą powagę 
zagranicą, a w kraju śc iągnęłaby  nienawiść na te narady, które  przy ­
rzekając  dobrą admistracyę i postęp, postęp paraliżują a administra- 
cyę  gubią. W a szą  obecnie  je s t  rze czą  zapobiedz tym  smutnym na- 
stępnościom. Pokładam znow u nową silną nadzieję w  p rzyszłe  losy  
kraju i j e g o  instytncye. W y b o r c y  usłuchali także i mego g łosu , i 
mieli l iczny  udział w  w yborach. P oczytu ję  sobie za sz częście  z ło ż y ć  
im p rzy  te j  uroczyste j sposobn ośc i  moje podziękowanie. Uważam do ­
b ro  , które  sprawie publicznej w y ś w ia d c zy l i ,  tak ja k b y  tylko mnie 
b y ło  w yśw ia d czo n e ;  mnie samemu je s t  ono droższem  i in ilszem , al­
bow iem  przekładam dobro  publiczne nad m oje  własne. Należy konie­
cznie wspom nieć  o przed m iotach ,  które dla nagłośc i sw oje j n ie z w ło -
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cznie musza b y ć  dyskutow ane; są one W am  dostatecznie  znane, p o ­
zostaje mi tylko po lec ić  je  W am  do ja k  najspieszniejszej dyskusyi. 
M ości P an ow ie !  dla ustalenia po litycznego  porządku  zaprow ad zonego  
przez mego o jca  św . pamięci Karola Alberta , uczyniłem w szystk o  , 
cokolw iek  by ło  w mojej m ocy .  Chcąc  jednak aby te instytucye trwale 
utkwiły w  sercach wszystkich , nienależy poprzestać  na w oli  króla  i 
j e g o  d ek rec ie ;  trzeba, ażeby doświadczenie  dow iod ło  ich b łog ich  sku­
tków  w praktycznem  zastosowaniu. T o  niezbędne ustalenie p ow ie ­
rzone je s t  nadal W aszem u patryotyzm ow i.  Przypom inam  p a n o m , iż  
nigdy W am  nie podano w iększej sp osobn ośc i  do z łożenia d o w o d ó w  
miłości o jczyzny , proszę  W a s  przeto  w imieniu o jczyzny ,  która w 
sercach naszych nosimy, abyście  wszelka inną myśl oddalili od  sie­
bie i jedyn ie  to mieli na u w a d ze ,  co  zdo ła  zagoić  je j  rany, i p rzy ­
nieść je j  zaszczyt  i pom yślność.  ( D ,  R . )

(Manifest Króla W . Emanuela do gwardyi narodowej w Turynie.)
T u r y n ,  20 .  grudnia. K ról W ik to r  Emanuel w yda ł  następujący 

manifest do gwardyi narodowej w  T u ry n ie :  O ficerowie i żo łn ierze  
gwardyi n a r o d o w e j ! P rzytom n ość  W asza  przy  otw orzeniu  parlamentu 
wyraża Wam myśl m o ją ;  R o zw ó j  liberalnych instytncyj je s t  podsta­
wą pom yślności ludów. Osiągnienie tego  celu je s t  mojem najgoręt-  
szem życzen iem . Nigdyście  nieodinówili W asze j p om ocy  w utrzy­
maniu porządk u ,  nie przestaliście ani na chwilę dawać d o w o d y  mi­
ło ś c i  i p rzychylnośc i  dla mnie i mojej familii. Bądźcie  też p ew n i ,  iż 
ani na chwilę nieostygnie dla W as moja w d zięczn ość  i m iłość .  Do 
W a s  tu przytom nych  zw racam  moje s ło w a ;  ży czę  sobie, aby je  s ły ­
szała gwardyn n arodow a całpgo k ró les tw a ,  która z W am i jedną tw o ­
rzy  ro d z in ę ,  a która również posiada m oje  zupełne zaufanie. Ofice­
row ie  i żo łn ierze  n ieprzestawajcie  w yk on yw ać  jak  dotychczas  W a sz e  
o bow ią zk i ;  niech porządek  i w o ln ość  święta będą W a szem  godłem  , 
a ja  zawsze będę z W a m i,  ja k  mój syn od tej chwili zostaje  w sz e ­
regach W a sz y ch ,  Turyn, 20 .  grudnia 1849 . ( P o d p i s )  W ik to r  Ema­
nuel Galvagno. (D .  R . )

(Wiadomości bieżące z różnych miast włoskich.
Listy  z T u r y n u  donoszą pod dniem 22 . ,  że c z łon k ow ie  izby 

odbyli  jnż  kilka zg rom ad zeń ,  i ja k  się zdaje prezydentem izby  bo ­
dzie obrany pan Pinelli. I pan B oncom pagn i ma wiele g ło s ó w  za s o ­
bą. O p ozycya  ż y c z y  sobie pana Pareto prezydentem. —  W  L iw u r-  
nie zniesiono 21 . kontumacyę dla przybyw ających  z Marsylii okrętów , 
a okręt „L a m b a r d o 44 zawinął tam ju ż  bez w szelkie j przeszkody . —  
W  R z y m i e  (1 9 .  grudnia) m ów iono z pew nością  o bliskiem przy ­
byciu  pap ieża ,  dzień jednak  je s z c z e  nie je s t  oznaczony . T ym czasem  
przybyli  do Rzym u hrabiowie Gabrielio i Lnigi M astai, co rów nież  
zapowiada bliski pow rót  papieża.

—  Z N  eapolu ' ( lO . grudn ia)  don oszą :  W  San G erm an o ,  p r o -  
wincyi T erra  di L aw ora  by ło  w n o cy  z 13. na 13. tak w ie lk ie ,  
przez  sekundę trwające, trzęsienie z iem i,  że się w szystk ie  budowle 
w strzęs ły .  Mieszkańcy wynieśli się z jęk iem  na p o le ,  gdzie całą noc 
spędzili. T rzęsien ie  ziemi p o w tó rzy ło  się zrana między siódmą i dzie­
wiątą godziną. —  Szczęśc iem  za k oń czy ło  się bez szkody  wyjąw szy  
dwa p o k o je  w seininaryum, które  się rozw aliły .  ( L i d . )

(Dyplomatyczne obrady względem sprawy rzymskiej.)
R z y m , 9. grndnia. K on ferencye  dyplom atyczne o sprawach 

rzymskich w o g ó ln o ś c i ,  a najszczególniej o stosunkach r zy m sk ich ,  
toczą  się w prawdzie  we w szystk ich  k ierunkach ; jednak tamowane 
róznem i trudnościami, jakie z zawikłanego stanu r z e cz y  i z p o w sze ­
chnego  niedowierzania stoją im na za w a d zie ,  nie dosz ły  je s z c z e  do 
żadnego rezultatu co się ty czy  postanowienia iniary i zakresu, w j a ­
kim każde z m ocarstw  katolickich  ma udzielić rządow i papieskiemu 
potrzebnej o chrony  przeciw  dążnościom parly i anarchicznej. Ć o  do 
stanu obrad w  tej mierze to ty lko ma b y ć  pew na , że tyinczaszem 
Francya i Austrya z g od z i ły  się na pow olne  cofnięcie sw oich  w ojsk  
z rzym skiego  państw a, tak iż w krótkim czasie papieski kraj ca ł­
kiem z nich o c z y s z cz o n y  zostanie. Pytan ie ,  które  je szcze  n ieroz­
strzygnięto , ale w k rótce  ma przy jść  pod obrady, je s t  t o :  czy  za p o ­
w rotem  papieża do stolicy  ma z lnzow ać w o jsk o  francuskie za łoga 
byszpańska czy  neapolitauska ? Jeżeliby  w rozstrzygnięciu  tego  pyta­
nia chciano mieć wzgląd na sympatye i antypatye ludności,  nieza­
wodnie danoby p ierwszeństwo za łodze  hyszpnńskiej. Papież jak  za­
pew nia ją ,  ma pokładać w ielką wagą w życzeniach lu dn ośc i ,  i pomi­
mo p rzyk rych  dośw iadczeń  w  ostatnich dw óch  latach ma je s z c z e  
wielkie zaufanie w dobrym  duchu w iększości  m ieszk a ń ców , którzy  
jak Jego Ś w ią tob liw ość  u trzym uje ,  tylko namową i podstępami par­
t i i  dem okratycznej do anarchii i sw awoli nakłonić się dała. Zdanie 
to  dla teraźniejszych stosunków  jes t  bez wątpienia najprzyzwoitsze, 
g d y ż  zanfanie można tylko zaufaniem o b u d z ić ,  a braku je g o  niepo­
dobna żadna , ch oćby  najskuteczniejszą ochroną przez  długi czas 
zastąpić.

(Plan res1ytuey; zak0nu kawalerów Maltańskich.)
Dziennik „O sservatore  R om an o41 poda je  bliższe w iadom ości ty ­

czące się zamierzonego odnowienia z a k o n u  M a l t a ń s k i c h  k a w a ­
l e r ó w ,  a mianowicie ogłasza notę w której w yrażone są motywa 
do tego  w niosk u ,  tudzież uwagi nad możnością  wykonania podobnego  
planu. W spom uiony  artykuł brzmi następnie: „Zam iarem  noty jest  
w nieść żądanie , aby przy  koniecznej neutralności św. apostolskiej 
stolicy  składała się siła zbrojna —  mająca utrzym ać pow agę tej ne­
u tra lności,  nietylko z adherentów państwa rz y m sk ie g o ,  le cz  aby i 
cały  świat katolicki m óg ł mieć w tern udział.  Z a  planem tym p rze ­
mawiają je s z c z e  i te w z g lę d y :  1 )  Patrimonium św. Piotra będąc
własnością  w szystkich  katolików, powinno też być  Uważane od w szyst­

kich kato lików  za kraj święty i neutralny, za ognisko poc iechy ,  na­
dziei i zbawienia. 2 )  G dy w szy scy  ci w yzn aw cy  rów nież  jak  i R zy ­
mianie należą do obrządku rzym sko k a to l ick ie g o ,  tedy je s t  rzeczą  
słuszną, aby staranność dla w spólnego o jca  w szystk ich  w iernych  wzięła 
na siebie w szystka j e g o  dziatwa, i by Rzym, ja k o  stolica katolickie­
g o  świata , reprezentow ał całe  katolickie c lirześciaństwo. 3 )  Ponie­
waż w o jsk o  to katolickie musi pozostaw ać ściśle i bezw arunkow o 
pod rozkazami apostolskiej stolicy, przeto  m og łyby  ztąd wyniknąć 
wielkie n ie d o g o d n o śc i ,  gdyby  państwa katolickie dostawiały odrębae  
sw oje  kontyngensa. 4 )  Rząd apostolski je s t  zarazem papiezki i św ie -  
cki Musi przeto  dw ojaki mieć charakter ;  organizacya i żyw io ły  j e ­
go  muszą b y ć  religijne i oraz  w o js k o w e ,  jeź l i  ma być  utrzymana 
dwojaka poręka w ierności  i p o b o ż n o ś c i ,  które stanowią silne i pra­
w dziw e podstawy p o rzą d k u ,  bezpieczeństw a i w olnośc i  tak rządzą­
cych  jako też i rządzonych . 5 )  P odw ójn y  ten religijny i w o jsk o w y  
charakter znachodzi się w zakonie św\ Jana lub kawalerów maltań­
skich —  w zakonie s ław nym , w iekopom nej i c zc igodn e j pam ięci :  
zakonowi przeto temu powinna by p ow ierzona  być  po renow acyi  j e g o  
misya katolickiego apostołowania po całym św iecie . G) G dy zresztą  
zakon Maltański obejmuje w o jsk ow ą organizacya sw oją  rozmaite j ę ­
zyki wszelkich  n aro d ó w ,  przeto  należy on do w szystk ich  n arodów  
katolickich, którym trwałą swą exystencyę zaw dzięcza ,  jak  też z dru­
giej strony należy dla swej religijnej organizacyi do k o śc io ła ,  k tó ­
remu rótvnie ja k  i inne zakony religijne podlega jed yn ie  w  osobie  
papieża. W e d łu g  tego w ięc  w łaściw ego  sob ie  stanowiska m ógłby  
zakon Maltański po nicjakiem zmodyfikowaniu statutów sw oich  r o z ­
począć  pod  chorągwią papiezką znown swą religijną i w o jow n iczą  
m is y ę , a w iernością  i poświęceniem swojem zapewnić p rzysz ło ś ć  u -  
gruntowaną na porządku i potędze. P ro jekt  ten roztrząsany pilnie 
i zestawiony z jak iem kolw iek  bądź praktycznem przedsięwzięciem  
okaże się wcale nie p ło n n y m , i żadne nie zajdą zapewne w tej mie­
rze trudności. B ez  wielkich natężeń i bez  nakładów otwiera się tu 
pole dla czc i  i s ław y  nietylko dla m ocarstw  katolickich lecz  i dla 
tych  wszystkich , którzy  się do w iary chrześciańskiej przyznają. Nie 
brak na żyw io łach  m ogących  s łu ży ć  do zrealizowania tego planu, i 
tylko potrzeba  je s z c z e  silniejszego nieco popędu, aby g o  przyw ieść  
do praktycznego  ż y c ia .44 (D .  a. Z . )

Niemce.
(Okólnik ministra spraw zewnętrznych do postów zagranicznych względem ab-

dykacyi Wielkorządzcy.)

F r a n k f u r t .  Okólnik wydany przez ministra spraw zew nę­
trznych  do p o s łó w  zagranicznych względem ustąpienia W ie lk o rzą d zcy  
napisany je s t  w  języku  francuskim i brzmi w  tłumaczeniu następnie: 
„P o n ie w a ż  Jego  cesarzew . M ość  A rcyksiążę  W ie lkorządzca  w yraził  
życzenie  z łożenia  godności  swojej ja k o  W i e l k o r z ą d c a  państwa nie­
m ieck ieg o ;  gdy  rządy austryacki i prnski porozum iały  się w m oc 
ugody  zawartej na dniu 30. września —  od J. cesarzew icz. M ośc i  
potw ierdzonej —  a to względem mianowania nowej prow izorycz n e j  
w ładzy  centralnej, do c zego  przystąpiły też  i inne zw iązk ow e rządy; 
g dy  J. J. M. M. Cesarz Austryi i król Pruski mianowali na c z ło n k ó w  
do u tw orzy ć  się mającej komisyi zw ią zk o w e j :  P ie rw szy :  PP. barona 
K u b e c k - K u b a u , rzeczyw istego  rad źcc  ta jnego  i kanclerza orderu 
L e o p o ld a ,  —  i fml. v S cb o n h a ls ,  r zeczyw istego  tajnego r a d ź c ę ; 
Drugi:  PP. Jenerał -  porucznika v. Radowitz , i prezydenta dra. B o t -  
t ich er ,  k tó r z y -to  panowie w ykazali się pełnom ocnictwam i w ysok ich  
sw ych  r z ą d ó w ,  —  zrze k ł  się Jego  cesarzew icz .  M ość  na dniu dzi­
siejszym w' przytom ności  ministrów i wspom nionej komisyi god n ośc i  
swej jako  W ie lk o rz ą d z c a ,  i w dopełnieniu art. 7 w yż  dotkniętej u -  
m ow y z ło ż y ł  w ręce  JJ M. M. Cesarza Austryi i króla  Pruskiego  
w s z e l k i e  p r a w a  i o b o w i ą z k i ,  k t ó r e  m u  p o r u c z y ł  sejm 
niemiecki na ostatniem sn e m  posiedzeniu z dnia 12. lipca r. z. —  
Jego cesarzew icz .  M ość  dokładał ciągle starania o k o ło  utrzymania 
spokojuych  i przyjaznych  stosunków' ze strony Niemiec do ob cy ch  
m o carstw ,  ja k o ż  i teraz je s z c z e ,  kiedy składa swą g od n ość ,  staje się 
to  dla niego p o c ie ch ą ,  że  m oże  w yraz ić  się z tą nadzie ją, jako  
sprzyjaźnione rządy przyjmą to uprze jm ie ,  iż ważne obow iązk i tym ­
czasowej komisyi zw iązkow ej rozp oczyn a jące j  dzisiaj sw oje  działanie, 
pow ierzone są je j  w równym sposobie  jak  dawniej śc iś le jsze j radzie 
by łego  sejmu n iemieckiego. Podpisany uprasza W .  E xc.  o zaw iado­
mienie w ysok iego  rządu sw ego  o zaszłej tej zmianie w  centralnym 
organie związku n ie m ie c k ie g o , do łącza jąc  do niniejszej noty zarazem 
autentyczny odpis ugody  z 30 .  w rześn ia ,  na której zmiana ta się 
opiera. Ma przytem  za szczy t  i t. d. Frankfurt, 20 . grudnia, A. J o c h -  
m u s ,  J e n e r a ł -p o r u cz n ik .  (B .  H . )

(Pożegnanie się Arcyksięcia Jana z wojskowymi.)
Frankfurt n. M. 24 .  grudnia. A rcyksiążę  J a n  zw iedza ł  dnia 

dzisie jszego różne  koszary ,  zgrom adzi ł  o k o ło  siebie o f icerów  i pod ­
o ficerów  i pożegnał się z nimi serdecznie . Sądząc z og łoszen ia  Jego  
sekretaryatu : aby wszelkie pre ten s je  jak ie  tylko m og łyby  zachodzić ,  
przedłoży li  interesowani do 27- grudnia, być  m o ż e ,  iż arcyksiążę 
zamierza w dniu pow yższym  opuścić  nasze miasto. (D . l i . )

(Odezwa komisyi interymalnej do senatu wolnego miasta Frankfurtu.)
F ran k fu rt , 25 . grudnia. Interymalna komisya związkowa 

wydała zaraz po objęciu sw ego urzędowania odezw ę do seoatu w ol­
nego miasta z zapytaniem, czyli  bierze na siebie obowiązek ręczenia 
za utrzymanie prawnego porządku i bezpieczeństwa za pom ocą siły  
z b ro jn e j ,  którą ma do dyspozycy i .  Dotąd je s z c z e  nie nastąpiła od ­
pow iedź .  ( D> R  )
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(Dekret król. względem rozwiązania zgromadzenia wurtembergskiego.)

§ 7 i t i i t g ' a r < l a 9 22 .  grudnia. D ekret  k ró lew sk i na m ocy  któ - 
re go  rozwiązane zesta ło  zgrom adzenie  zajmujące się rew izyą  k on sty -  
tucyi,  opiewa jak  następuję :

W ilhelm król W urtem bergsk i.  W id z im y  się sp ow odow an i w ydać  
p o  wysłuchaniu ca łego  N aszego  m inisterstwa, na m o cy  ustawy k on ­
stytucyjnej § § .  18 6  i 1 9 2  następujące ro zp orz ąd zen ie :  1 )  Obecne
nadzw ycza jne zgrom adzen ie  k ra jow e zostaje  rozwiązane. 2 )  Od chwili 
og łoszen ia  n iniejszego rozporządzen ia  ustaje działalność z g rom ad ze ­
nia k r a jo w e g o ,  z  wyjątkiem w yb oru  m ającego p ozos tać  w ydziału  z 
11  c z ło n k ó w  i j e g o  p rezyd en ta ;  do c zego  przyzwala  się na odbyc ie  
je d n e g o  je s z c z e  posiedzenia. 3 )  R ozp orzą d za  się n ow y  w y b ó r  według 
p rzep isów  prawa z 1. lipca r. b. ,  w  której mierze w y jd z ie  od  N asze ­
g o  ministerstwa spraw w ew nętrznych  potrzebne obw ieszczenie .  Dan 
w  Sztutgardzie, 22 .  grudnia 1 8 4 9 .  W i l h e l m .  H erdegen. Schlayer. 
W a ch te r -S p itt le r .  Baur. Hiinlein. —  Na rozkaz  J. M. k ró la :  D yrek tor  
gabinetu Maucler. (D .  R . )

(Kurs giełdy berlińskiej z 28. grudnia.)
D obrow olna  p o ż y cz k a  1 0 6 % .  Oblig. długu państ. 8 8 % .  A k cye

bank. 9 2 % .  Pols. listy zast. 95 % ,.  Pols .  5 0 0  —  8 0 % ;  3 0 0 --------- . F r y -
drych sdory  1 3 / % .  Inne z ło t o  za 5 tal. 1 2 ' / 3. Austr, bankn. 9 1 % .

Turcya.
(O stosunkach w Persyi.)

„Journal de Constantinople“  pisze o teraźniejszych w  P e r s y i  
stosunkach n astęp n ie : Od kilku m iesięcy  ponawiają się często  w  P e r ­
sy i  n ie p o k o je ,  raz w tej to  znowu w in n e j  częśc i  kraju. Najnowsze 
w iadom ośc i  z P ersy i donoszą ,  że jeden z najznakomitszych mieszkań- 
« ó w  Ispalianu , syn dawniejszego Mollaha t a m ż e , napadł z swojem 
stronnictwem  na pałac gubernatora, sądząc się b y ć  od niego p ok rzy ­
w dzon ym . Mówią, że gubernator  i 3 0  j e g o  służących  u traciło  p r z y -  
tem życie .  W  skutek te g o  zaburzenia nie b y ło  w Ispahanie żadnej 
w ładzy  praw owite j,  a anarcliya panowała tam jak  największa. W o j ­
ska jednak rządow e ciągnęły  w  znacznej l iczbie p rze c iw  temu mia­
stu, i zapewne p rzy w ró cą  tam dawny porządek .

Indye Wschodnie.
(Wiadomości z różnych państw.)

Jeneralny namiestnik rządu markiz Dalhousie je s t  ciągle je s z c z e  
słaby, i b y ć  może n a w e t , że  będzie zm uszony przed czasem je s z c z e  
p o w r ó c ić  do A n g l i i , je ż l i  chłodniejsza pora  roku n iepolepszy  jego  
zdrow ia.  Najważniejszem  zdarzeniem obecnie  je s t  pow tórne  w sz c z ę ­
cie się r o z ru ch ó w  w  należącym do prezydentury Bengalskiej o b w o ­
dzie  Gumsur, w  ow ym  po największej czę śc i  trzciną bam busową p o ­
ros ły m  i dla E u ro p e jcz y k ó w  nadzw ycza j n iezdrowym  kraju lesistym 
w  p row incy i  Gangara (p om ięd zy  1 9 °  i 5 2 '  szerok . półn. a 10 2°  i 3 2 '  
d łu g o śc i ) .  W ła śc iw ą  przyczyną  nieukontentowania u osiad łego  tani 
dz ikiego  szczepu  je s t  ciągle je s z c z e  zakazany przez  A nglików  obrzą ­
dek  Meriah, t . j .  robienie ofiar z ludzi dla uproszenia obfitego żniwa. 
Naczelnikiem tych  malkontentów je s t  pewien C hokro  Bissye. Jednak­
że  barbarzyńcę  ci opierali się nietylko ajentom brytańskim i nieli­
cznem u ich  w o jsk u  eg zek ucy jnem u, ale zadzierali się n a w e t z r o z m a -  
itemi szczepam i sąsiedniemi, niszczyli je częstemi napady i zamieniali 
w  perzynę ich w łośc i .  W tedy  to spełniano j e s z c z e  częstsze i krw a­
w sze  ofiary, do których  najradziej używ ano pojmanych nieprzyjaciół.  
W k r ó t c e  miano tam w ys łać  pos iłk i  dla poskromienia tych  z d r o ż n o -  
g Cj. —  W  sąsiednim o bw od z ie  Sumbhulpin zm arł bezpotom nie  na 
dniu 10. października zawisły  od kompanii Indyj w schodn ich  Radsza 
tam tejszy ,  w  skutek c zego  teraz wspom niona kompania bezpośrednio  
obe jm ie  tam rządy. O bw ód  ten je s t  bardzo roz leg ły  a d och od y  j e g o  
d ość  z n a c z n e ; sama ziemia zaś stosunkow o bardzo mało w y p r ó b o ­
wana. B ezp ośrednie  rozprzestrzen ien ie  w ładzy  brytauskiej w  tym 
o bw od z ie  p rzyczy n i  się n iezawodnie do  zupełnego zniesienia tych o -  
krutnycli ofiar ludzkich. —  Z  Dekhanu nadeszła zn ów  taż sama wia­
d o m o ść ,  że lennicze państwo Nizama (H e yd era bad )  cora z  niesforniej- 
szem  się staje, z c ze g o  się p o k a z u je , że kompania będzie  musiała

w k ró lce  i kraj ten i księcia jego ,  który  się ju ż  niezmiernie zadłużył 
u niej, w ziąć  w  ścisłą opiekę. —  W  prow incyi  Pcndszabie  pojmano 

ju ż  prawie wszystk ich  podejrzanych S ik h -S ird a ró w ;  ja k o ż  uznano już 
tę prow incyę  za zupełnie prawie bezpieczną , i 1,o tak dalece nawet, 
że rodzinom  stacyonow anych  tam o ficerów  angielskich pozwalają o b e ­
cnie udawać się do n i c h , c o  zw ykle  w okolicach  o g ło szo n y ch  za 
znajdujące się w  stanie oblężenia, w yjątkow o tylko dozwalano. W s z y ­
stkim oficerom i żo łn ierzom  , k tórzy  odbyli ostatnią kampanię p r z e ­
c iw  Sikhom w ypłacano teraz p ó ł  Batty, t. j .  dokładki w o jen ne j ;  p ó ł  
ty lko —  dla t e g o ,  ponieważ stan finansów indyjskich jes t  obecnie 
bard zo  k rytyczny . O p rócz  tego  mają oni także otrzym ać m edale.—  
Rząd Bengalski w y z n a cz y ł  sumę 5 0 0 0  rupiów  ( 6 0 0 0  ż r . )  nagrody za 
wynalezienie przydatnej i ekonom icznej maszyny do oddzielania ba­
w ełny  od łupin nasienia. ( £ f w . )

Wiadomości handlowe.
(Ceny targowe lwowskie z 31. grudnia.)

Ł w o w . Na naszym dzisiejszym targu sprzedawano k orzec  
pszenicy  po  1 5 r .4 5 k . ; żyta 1 0 r .3 0 k . ; jęczm ienia  l l r , 1 5 k . ; owsa Gr. 
7k .;  h reczk i  l O r . ; ziem niaków Gr. Cetnar siana 4r.;  o k ło tó w  2 r .£ 0 k .  
Sag  drzewa b u k ow ego  30r,  sosnow ego  22t\30k. Kwarta krup pszen ­
nych 2 0 k , , jęczm iennych  1 0 k . ,  jaglanych 1 5 k . , hreczanych  1 2 k . , 
mąki pszennej 1 0 k . ,  żytnej 7 k . ,  piwa lO k. , wódki przedniej 5 8 k . , 
szum ów ki 40k .  Funt masła 50k.;  ło ju  1 9 k . , w o łow in y  11 % k .  w. w .

(Targ ołomuniecki na woty.)
O łom u n iec, 27. grudnia. Spęd  bydła  rzeźnego  l i c zy ł  w tym 

tygodniu 2GG sztuk w o łó w  różnego  gatunku; z tego przypędził  J o s -  
sel R other  z Ż m igrod u  1 2 ;  Jakób Fleischmann z Hodoleia 1 1 ;  W o ł f  
Muschel z D ąbrow y 1 7 ;  Am schel Beer  z T urki 55  a cząstkow o p r zy ­
by ło  161 sztuk. Dla z łe j  drogi  b y ło  mało k u pców  na targu i sp rze ­
daż szła bardzo  powoli.  Z  Lipnika tą razą nic n ieodesz ło  do W ie ­
dnia, gdzie  w tym tygodniu stanęło na placu 1 4 3 0  sz tu k ,  z k tórych  
cetnar po  52 r .— 54 r .  w. w, sprzedawano. U nas p łacono  za parę, 
m ogącą w ażyć  6 V 10 do 8  cetnarów, 2 6 2 r .3 0 k .  do 35 0 r .  w. w.

K u r s  l w o w s k i .
Dnia 2. stycznia.

W  monecie konwencyjnej.

Dukat h o le n d e r s k i ..........................................
Dukat c e s a r s k i ................................................
Półimperyał zł. r o s y j s k i ................................
Rubel śr. r o s y j s k i ..........................................
Talar p r u s k i .....................................................
Polski kurant i pięciozłotówk...........................
Galicyjskie listy zastawne za 100 złr. . .
Galicyjskie 1. z. w kasie T. Kr......................

(Kurs wekslowy wiedeński z 27. grudnia.) 
Amsterdam 1 5 4 %  1. 2. m. A ugsburg  11 2  I. 

1 1 1 %  I, 3. m. Genua 1 2 7  p. 2. m. Hamburg 1 6 3 %  
109 p. 2. in. L ondyn  1 1 .1 2 .1 .  3. m. Medyolan 100  
13 2  1. 2. m.
A g io  śrebra 1 2 /

gotówką [towarem
złr. | kr. złr. kr.

o 13 5 16
5 16 5 ih
9 7 9 10
1 44 1 45

9 i 35 1 37
I i 17 1 18
100 — 100 12

IlOO 6 100 30

A g io  duk. ces. 20 . Napoleond. 9 .8 .

uso. Frankfurt 
1. 2. m. L iw orn o  
,, p. 2. m. Paryż 
Szu fryn ów  15 .4 0 .

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a .
Dnia 31. grudnia 1849. Książę Jabłonowski, c. k. podpułkownik, z Prze­

myśla. — Hr. Mier Felix, z Radziecliowa. — Hr. Bielski Stanisław , z ltychcic. 
— Hrabina Brzostowska Konstancya, ze Stratyna.— Postruski Klemens, z Patia- 
fyniec. — Leo Lówenmulh Otto, z Tustan. — Pierzchała Ignacy, z Kitnirza. — 
Bocheński Wiktor, z Głębóczka. — Koszowski Antoni, z Krowicy. —• Zarzycki 
Tytus, z Chotylób. — Zakrzewski Adolf, z Czołhan. — Bocheński Aloizy, z Ot- 
tyniowiec. — Morawski August, z Tuligłów,

Dnia 1. stycznia 1850. Jabłonowski Józef, z Rawy. — Romer Michał, z 
Krakowa.

W y j  e c h a l i  z e  L w o w a .
Dnia 31. grudnia 1849. Domaradzki Seweryn, do Stanimirza. — W ierz­

bicki Julian, do Kutkorza. — Pawlikowski Emil, do Przemyśla.

PRZEGLĄD m i e s i ę c z n y  
stanu ga l i cy j s ki e j  kasy o s z c z ę d n o ś c i

z dniem  3 ig ;o  grudnia i 8 4 9 .
Stan wkładek pieniężnych z dniem 30. listopada 1849 
Od 1. do 31. grudnia 1849 włożyło 325 stron

„  „  wypłacono 205 stronom -
złr. 40.224 kr. 21 den.— 

— 24.666 —  24 — 1
a zatem przybyło

S ian  wkładek pieniężnych na dniu 31. grudnia 1849
Do czego doliczywszy prowizyę z dniem 31. grudnia 1849 dopisaną

złr. 1.785.227 kr. 4 den. 3

— 15.557 — 56 — 3
—  1.800.785 1 — 2
— 31.506 — 34 — 3

Stan wkładek z dniem 31. grudnia 1849 wynosi w ogóle * — 1-832.291
Na to m a Z a k ła d  na dniu 3 1 . grudnia 1 8 4 9

a) na hypotekach - - -  -  -  -  -
b) w zastawach na śrebra i t. d.
c) w galicyjskich listach zastawnych - - - - - - - -
d) w gotowiźnie -  - -  - -  - -  - -  - -

3 6 — 1

złr. 1.494.420 kr. 53 den.
— 12.777 — 45
— 138.500 —  — —
— 263.933 — 35 -

razem — 1.909.621 — 13 _  t 
_  1.832.291 — 36 — 1

77.329 37 — -
Potrąciwszy powyższą stronom należącą się sumę - - - -

Okaznje się przewyżka w snmie
W  którato sumę wchodzi p r o w i z y a  z pożyczek na liypoteki i z innych interesów pobrana, f u n d u s z  w ł a s n y  Zakładu, k o s z . "  u t r z y m a n i a  i zysk.  

W e Lwowie dnia 31. grudnia 1849.
Od D y re k cy i  galicyjskiej kasy oszczędnośc i .

Kazim ierz K r a s i c k i ,  Naddyrektor.
S, K r a w c z y k  i e w i c  z ,  D yrektor .

Głów ny Redaktor M. Srzcniawa Sartyni. Z  c, k. galic. Drukarni rządowej.


